KURIER WARSZAWSKI. 


D. 22. Lipca: — Rok 1841. 
- Czwartek. 


Dziś w Rościele XX. Dominikanów odbywa się 
Nabożeństwo z nieszporami i odpustem na cześć Stej 
Marji Magdaleny. 

N. PAN postanowił, iż udzielona Julja: Vapior- 
kowskiemu., Synowi Kontrolera b. Komisji Rządo: 
Wojny, pensja zł. 674 gr. 20 rocznie, przez wzgląd 
na ciężką i nieuleczoną chorobę, którą tenże iest 
dotknięty, wypłacaną mu będzie aż do śmierci. — 
Rada Administra: Król: postanowiła: »Nikomu nie 
iestwolno umieszczać xewnątrź lub wewnątrz budo- 
wli,’ znaków ubezpieczenia, kto znajdaiących się 
w tejże budo» li ruchamości nie ma ubezpieczonych 
Wykra- 
czający prseciw temu przepisowi, podlega karze 


w krałowem Towaraystwie Ogniowem. 
b, 


zł. 100, za każde nieprawne użycie znaku ubez- 
pieczenia lub przedłużenie takowego nad czas sa- 
mego ubezpieczenia przedmiotów *ruchomych. — 
Wczoraj po kiłkodniowej słabości, opuścił ten 
świat zacny i-powszechnie poważany tutejszy Oby- 
watel, Właściciel domu, Ś. p. Sebastjan Kosowski. 
Żył lat 77; byłiednym z najdawniejszych inpców 
w Warsrawie; piastował Obywatelskie Urzędy iako 
Sędzia Try bonata kandlo:, Radcy W. Mar x Depu- 
towanego, i t. pa Zwłoki iego iutro © godz: átej 
z południa wyprowadzone bedi, z domu własnego 
Ne 547 ulica Długa do Rościoła XX. Kapucynów. 

| śś. SARRA- 


się do wieczno- 


— Wczoraj 0 godzinie Sej z rana, 
MRENTAMI opatrzona, przeniosła 
ści ś.p. Katarzyna w O'edzhich pierwszegu Ślnbu 
Kocka, powtórnego M ysecha. Stroskany iej +go" 
nem Syn aras % W nukami, zaprasza Familja i Przy- 
iaciół na pogrzeb zwłok iej utro a godzine 4tej 
po południu n domu Nro 2376 lit: K, przy ulicy 
Now olipki. na swe: Powar kow ski adbsć się mający» 
— Na wystawie tegorocznej ukazała się stal kroio- 
wa pochodeąca z fabryki Hr: Henr: Zubieńskiego 
„w Lubartowie. Zakład ten zaledwo od lat ds óch 


istniejący, inż wydaie owoce i zajmie wkrótce należne 


miejsce w rzedzie najnozyteczniejszych tutejszego 
. x j X Ad, le o 


kraiu. Żelazo do tej stali pochodzi z fabryki Ostro- 


„JE 192. 


Jutro, Ś. Apolinary. 
Imieniny J.C. W. W. X. Orci. 


wiechiej. Baron Karol Zreskow Dz: dóbr Sźrzelce 
(w Gub: Mazowiec:) złożył 2 głowy cukru z bura- 
ków, oczyszczonego w formach, z własnej fabry ki. 
Ta gałęź przemysłu ciągle pomnaża zwolenników. 
Do wyrobów stolarskich przybyła szkatułka w gu- 
ście bulz Cyfrą J. C. W. Wielkiej Xiężnej BELE- 
NY PAWŁO WNEJ, przepysznej roboty Br: Heu- 
rich. P. Xav: de Haydes przedstawił wzory nowej 
oprawy (cartonage) na sposób chiński i pompeanum 
zwanej. Ramy z drzewa orzechowego ozdobione 
herbem Pilawa, o których wytwornem i okazałem 
wykończenia wspomnieliśmy w ostatnim artykule 
naszym o wystawie, są P. Jana Zroianowskiego, 
młodego Rzeźbiarza, którego nazw isko umieszez0no 
na tym wyrobie. Piąty Fortepjan fornirowany drues 
wem palisandrowym, pochodzi z fabryki P. Grze: 
gorza Mannling; mechanika w nim wiedeńska ule- 
pszona przer wykonawcę. P. Jana Seydlitz tutej- 
szego Kopca, jest machinka podręczna do dodawania 
summ iak najdrobniejszych. Surrogat tuszu chiz- , 
skiego, wyrobiony % produktów krajowych, nade- 
słany został przez P. Ruciński+go Aptekarza w 
KM odzistawiu. W sali Giełdy umieszczony ieszcze 
został ksztaltny Faeton z fabryki P. Brystjana Kloe- 
zer. Podług drukowanego katalogu, składaiących 
wyroby na wystawę było 240 z niejszego krain, a 
53 a Rossji; w ogóle wszystkich osób 293. — 
Kaskawe przvięcie lgo wydania Nowego A ome- 
njusza czyli Pierwiastków konwersacji polsk iej, 
franeuzkiej i.niemiechiej przen P. Wiktoryna 
Zielińskiego ułożonego, zniewoliła mnie do przed- 
sięwzięcia 2go wydania, a to tem bardziej, że po ` 
wyczerpaniu szej edycji nie przerwano poszukiwać 
tego dziełka. Dugadzaiąc przeto życzeniem Sza- 
nownej Pabficzności, śpieszyłem się z Zgiem wyda- 
niem, któce Drakarnią Maxymi: Chmielewskiego 
opuściło, i po wszystkich iu? sprzedaie się Rsię- 
garniach. Przenikniooy t4 prawdą że książki dla 
poczy Datąeych szeze egllniej poprawnenii bié sin- 


ny, starałem się przeto i nieszczędziiem nakładu 
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aby wydanie nowe, ile być może najpoprawniejszem 
uczynić, i spodziewam się, że w tej mierze życze- 


niom powszechnym w zupełności odpowiem. Do 
` wewnętznej wartości dziełka,, postarałem się ażeby 
i zewnętrzna icgo powierzchowność nie do życzenia 
niepożostawiła, i dła tego użyłem piękniejszego pa- 
piern, niż się co dotąd w podobnego rodzaju dziełkach 
praktykowało; cena ał, 6 gr. 20. 
— Wedlug wiadomości wczoraj w Warszawie o- 
trzymanych z Londynu, zboże zaczyna iść w gó- 
rę; „mino pogody ciągle trwającej, zbiory nie bę- 
dą pomyślne, ile z początku wiosny mniemano. — 
Nad brzegiem. Wisły na Solcu. onegdaj dostrze; 
żono ciało utonionego chłopaka, lat 10 maiącego. 
Z powziętej przez Policję wiadomości, okazało się 
że Rodzice iego są Wyrobnikami, i żeten chłopak 
przed kilką dniami wyszedł z domu i zapewńe przy- 


padkiem utonął. — Przebrukowuie się teraz ulica- 


Bednarska. — Wczóraj w Teatrze Rozmaitości po 
Starej Remantyczce przywołani, JPani Koste- 
cha, IPP. Karasiński, Bogusławski i Maiewski. 
Biedny Rybak zawsee sprowadzał licznych Sła- 
chaczy; wczoraj mało przybyło ciekawych widzieć 
Gościa występującego w głównej roli. Znawcy 
bezstronni radzili, aby JP. Zenopolskź do uspo- 
sobienia scenicznego iakie okazał, starał się o wy- 
raźniejszą wymowę, © nadanie twarzy więcej wyra- 
zu, o odzwyczaienie się wymawiania sze zamiast ć, 
„it.p, i wydanie mocniejsze miejsc stanowczych w 
tej roli. Gość został zaszczycony podwójnem przy- 
, wołaniem; przywołany oraz został 2-kroć JP. Stol: 
pe, który wybornie swą rolę przedstawił. 

Do wspomnienia w onegdajszym Kurjerze umie- 
szerąqnego o powtórzeniu Primieji W, X. Kanonika 
i Dziekana Felixa Zoczyshiego, w Jasieńcu pod 
Grójoem w zeszłą Niedzićlę, dodaiemy następuiące 
nadesłane nam szczegóły: JW. X. Chmielewski 
Administr: Archidyecz Warszaw: w towarzystwie do- 
stojnych Prałatów kapitularnych, raczył obecnością 
swoią zaszczycić tak chlubny, dla szanownego Ka- 
płana obrzęd. Liczne grono Duchowieństwa sąsie- 
dnieh Parafji, Obywatele z dalekich nawet stron 
„m rodzinami przybyli, tłamy nieprzeliczone ludu, 


wznosiły modły w przybytku PANA, gięły korne 


G. Sennewald. < 


kolana przed tym W ładcą świata, blagaiągc łask JE- 
GO, niosąc zarazem hołdy dziękczynienia za dła- 
goletnie życie wzorowego Pasterza, który iuż 45 
lat niósł tej Parafji religijną pociechę. W, X. Ka 
nonik Gruszecki wymownem kazaniem do tem go- 
rętszej pobudził modlitwy, a JW. Biskup otoczo= 
ny Duchowieństwem, udzielił SARRAMENTU 
BIERZMOWANIA, zbudowawszy przytomnych reli- 
gijną przemową. Trwaiąca pogoda dodawała uroe 
ku tak wzniosłemu obrzędowi, a dzień ten na dłu= 
go pamiętnym pozostańie w sercach obecnych, 
Anglja. — List z Damaszku do Pana Monte- 
Jjore zbiia pogłoski rozsiane po gazetach, jakoby 
zraelici tameezni starali się teraz prześladować 
swoich spółmieszkańców innego wyznania. — Kró- 
lestwo Zełgiecy dopiero Hlgo b. m, wyiechali z Łon- 
dynuz Xiąię Albert nieco później uda się na ląd 
stały. — Komodor Napier (Napje) przesłał do 
Mehmeda Alego i Boghosa Beia pismo użulaiące 
się z powodu ścieśnienia wolności handlu w Egip- 


' cie iniewydanią wychodzców syryjskich. Zarzuca 


obu, że złamali słowo, i zagraża swoją nieprzyia» 
Źnią dla Baszy równie iak dotychczas był iego przy= 
iaciclem. Komodor daie poznać, iż mógłby dragi 
raz ukazać się w Alecandrji, gdyby iego Syn nie 
zdołał wyiednać uwolnienia ieńców syryjskich. 
Wice- Król miał iuż na to pismo odpowiedzieć. — 
W Zondynie zamknięto iaż widowiska Opery nie- 
mieckiej. — W$bory nowych Członków do Parla- 
mentu trwają ciągle; ieszcze nie ma pewności czy 
Ministerjum będzie mieć większość. W kilku miej- 
scach takowe wybory były burżliwe, wiele iest i za- 
bawnych wydarzeń, a między niemi następuiące : 
Pewny bogacz starał się o miejsce parlamentowe. 
Udał się naprzód do maiętnego szewca i prosił 
o kreskę. Szewc zapytał go, gdzie każe sobie 
bóty robić ? dy tenże natychmiast: nie odpo- 
wiedział, rzekł mu: vPan sprowadzasz bóty 
z Francji, a mówisz o prawach zbożowych i ta- 
niości chleba. Odbierasz zarobek nam kraiowcom, 


a bogacisz zagranicznych rzemieślników. Nietyl- 


ko moicj kreski mieć nie będziesz, ale nadto cate- 


go mego wpływu ażyię, abyś nie był wybranym na 
członka parlamentu.” Szewc dotrzymał słowa: 


=% 
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wszyscy iego koledzy głosowali przeciw boga- 
CŁOwi. i 
Francja. — Znaczna liczba Kaplanáw Karli- 
stowskich i wychodzców otrzymała rozkaz opuścić 
obwód Baiony i oddalić się z granicy. - X. Aner- 
` iani Biskup Piimpelluny i X: Arellano Wice- 
uncjusz papiezki w Madrycie, bawiący od kilku 
, miesięcy w Raionie, podobnież uzyskali paszporty 
wgłąb krain. Te rozkazy zostały udzielone przez 
inistra spraw wewnętrz:. — Syn Marszałka Noul 
(Sult) dla tego nie mógł uzyskać poselstwa w Z7 ie- 
dniu, ponieważ Xżę Metternich wzbrania się przyj- 
mować go z tytałem Margrabiego Dalmacji. Hra- 
bia Appony oświadczył Panu Guizot (Gizo), że 
ustrja nie może uznawać żadnego tytułu iakie 
Francuzi nadali sobie z cznsów zdobycia prowincji 
Austrjackich. Xżę Montebello ma udać się do 
Wiednia, a Margrabłtemu Dalmacji zostawiony 
iest wybór na Posła w Rzymie lub Neapolu: — 
Hrabia Flahault (Fiahol) ma być mianowany Po- 
stem w Madrycie. — P. Thiers podobno zanie- 
chał podróży do Niemiec, gdyż po krótkim pob;- 
cie w Folłandji, wrócił do Ził. — P. Bourgue- 
ney (Burkenej) Aient francuz: w Londynie, przy- 
słał do Ministerstwa spraw zagranicz: depeszę, za- 
Wiadamiaiącą, że wkrótce podobno Ministerstwo 
' torysowskie nastąpi po wigowskiem. Xżę Welling- 
ton i Lord Zindhurst % przyczyny podeszłego 
wieku nie chcą przyjąć udziału w nowym gabine- 
cie. P. Wilhelm Follet’ ma być obrany Lordem 
Kanclerzem, P. Graham Guberuatoram Indji, Lord 
„Aberdeen Ministrem spraw zagranieznych, Lord 
Wharnklif Namiestnikiem Irlandji: a Lord Stuart 
deRothsay Postem w Paryżu. — Jenerał Bugeaud 
(Biużo) pfzesłał rapport datowany z Mostaganem 
, go b. m. : Dywizja oruńska która 1go b. m. wyru- 
szyła n Mostaganem do Maskary, wróciła do 
pierwszego miasta2 7go w stanie zaspokaiaiącym,bio- 
rąc wzgląd na znoie uciążliwych pochodów. Di- 
czba chorych zostawionych w Masharze lub prte- 
wiezionych do Mostaganem, nie przechodzi 409. 
ywizja nie zaszła do Saidy, ponieważ dowie- 
dziano się o zburzeniu tej warowni; uważano za 
rzecz korzystniejszą ścigać pokolenie Hadszem, 


z którego pochodzi Abdel Kader; a które nada» 
ła mu potęgę. To pokolenie dotychczas nie nie 
ucierpiało od wojny, chociaż zawsze starało się 
o przerwanie pokoiu; zagnano ie aż do krańca pusty- 
ni, a liczba iaedy, która chciała zabezpieczyć od- 
wrót, doznała wiele straty.  Armja zabrała potem 
żniwo na równinie.£ghres i zaopatrzyła Maskarę 
w żyto i słomę. Założono młyny, które bęrtą mo- 
gły dostarczać mąki dla 8000 wojska. Żadne poko= 
lenie nie poddało się dotychczas; dywizja 2go b. m. 
wyruszyła znowu z znacznyin transportem do Ma- 
skary, — W Tuluzie spokojność iest przywró- 
coną, zwłaszcza, że zgromadzono tamże wiele woj- 
ska. — X. Genoude (Żenud) Wydawca gazety > 
francuz:, zamyśla apelować do Rzymu, przeciw za- 
kazowi pozbawiającema go wolności miewania ka- 
zań w Paryżu. ; 
Wtochy.— Córka sławnego Bekkarji a Ma- 
tka niemniej sławnego Alexandra Manzoni, umar 
ła Tga b. m. w Medyolanie. ; 
Rozmaitości. — W Šzwajcarji wychodzi 103 
pism perjodycznych politycznych, iedno znich re- 
dagowane iest w dawnym ięzyku £fruskow. — 
Minister wojny w Ze/gjź zakazał wojskowym wszel- 
kiego stopnia używać wyrazów przeklinaiących. 
— Arusxelła liczy 140,690 ludności. — Większa 
część dzieł Jerzego Sand (Margrabiny Dudevant), 
zakazaną została w Państwie Papiezkiem. — Xiądz 
Chera da Cineyza mianowany został przez PA- 
PIEŻA Strużem ziemi Stej. — Pewnema Jegomości 
któremu wymawiaiąc nazwisko bardzo trudne, ię- 
zyk zaplątał się w zęby, radził Przyiaciel dla wy- 
prostowania ięzyka, aby wyraz rzeczozy na odwrót 
odsyllabizował. — Skąpiec przyszedłszy do maga- 
zynu mebli, zapytął czyby nie mieli trumny iuż zu- 
żywanej, gdyż mu Żona nagle umarła, a chciałby 
iak najtaniej kapié. Utrzymuiący magazyn odpo- 
wiedział że nie ma podobnej trumny iakiej żąda, ale 
ma ze ách desek. »Bardzo dobrze dla moiej żony, 
ponieważ była to Kobieta lubiąca oszczędność.” — 
Niewielka to sztuka grać na flecie, mówił pewien Je- 
gomość zawsze pewny swego, dość iest dąć w instru- 
ment i przebierać palcami. — Pahi Pasta w Berli- 


nie przedstawia role Zankreda. 
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PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Połuiektów Jenerał  Lejtnant z Piotrkowa; Bebutow 
Pułkownik: z Sochaczewa; © Grotenhelm Pułkownik z 
kawieczię Wiśniewski Józef Dziedzie g Skurkowi:; Za- 
daski Stipi Dzie: 2 Wargawy; Słubicki Hipolit Bzie: 
z Ku:dwanowa; Dzikowski Afolinu Dzie: z Prus: Pi- 
s riewski Adam Dzie: z Karniewa; Chmielewski Pran: 
Oby: z Lipnowskiegu: -< Prażmowski Fel: Dzie: z Raw- 
skiego; Miciński Hipolit Oby: z Wólki. 


BOARKSEEŁEA- 

„Doniesienie Loteryjne z Kantoru Werthójma przy 
ulicy Miodowej w domu W. Dyzmańskiego pod filarami, 
LOSÓW do lsżej klasy 58mej lot: której ciągnienie 
å. 5 Sierpnia rozpocznie się, całkowitych i częciow ych 
w Kantorze moim każdego czasu nabyć można. Osoby na 
Prowincji zamieszkałe,raczą swe zlecenie franko nadesłać. 

Zły. 50,000 stosownie do potrzeby dzielne, 


t » 
za i dwie sammy po 30,000 mogące być w ie- 
F ; dną złączone. są do umieszczeńia na hypote- 


ki domów murowanych w Wbrszawie.  Jute- 

resenci raczą zostawiać adresy w Kantorze Ewalda Poe- 

płera przy ulicy Krak:-Przed: Nr 382. lub zgłaszać 

się do mieszkającego przy ulicy Sulec>Nr 2970/1, gdzie 

była Apteka, wszedłszy na lsze piątro po prawej stronie. 

jago spóSB SD SWS Sp 0 sł +WSP SR W=g 

KANTOR LOTERJI i WEXLU M. ROSEN, / 

M przy ulicy Senatorskiej, naprzeciw Kościoła XX. A 

7 Ruformatów, mieszczący zarazem w sobie Sb ŁAD 4 

q wszelkich gatunków CYGAR, oraz TYTUNIOW % 
i TABAK, ma zaszczytdobieść Prześwietnej Publi- 

a czności. iż codziennie w każdym czasię nabyć ta- 4 
// kowych tamże można, po cenach ustanowionych 

w Głównym Składzie. Przytem KANTOR rze- Ą 

< czony poleca się LOSAMI w różnych częściąch 7 

) do nadchodzącego Ciągnienia lej Klasy 58ej Łoterji. 

|. ØS ASPAS SSS SASS MSS AS A pil 

Ktoby z WW. Obywateli z Prowincji, oddaiąc Synów 

swoich do Szkół Gimvazjum Gube: w Warszawie, życzył 

ich umieścić w bliskości rzeczonego Gimnazjum na STOLE 


i STANCJE; raczy się zgłosić pod Nr 1318, do Razury na * 


dole: gdzie oprócz dozoru Rodzicielskiego, pomoc w nau- 

kach przyrzeka się. Mać i 
“y Osoba, przechodząca, znalazła zł.100; ktoby udo- 
-—wodnił zgubę. nich się zgłosi pod Nr 55 wStare Mia- 

„sto, do Sklepu Wiktuałów. | e: 
_ , Potrzebny jest MŁOBZIENIEG chcący się poświę- 
cić zawodowi Farmacevtycznemu. Wiadomość w, Lito- 

 grafji Schustra na Krakowskiem-Przedmiesciu. 
W dniu 20 b.m. wieczorem. przyprowadzono CH*OP- 


„CZYKA około łat I]cie maiącego, z Imienia Alexander 
Michałowski, boso, bez czapki, w surduciku perkaliko-, 


wym; zeznaie iż przyiechał z Matką ze Wsi Kopystki, 


e NEJ 


do Warszawy. którego zostawiła nad Wisłą, zdjąwszy 
onemuż chastkę z głowy, i czekać kazała na siebie; 
przyprowadzono go w takim stanie do Fota Bzym= 
skiego pod Nr 634 Lit: A. przy ulicy M rębackiej; dla 
intereeniacego podaje się do wiadomości gdzie zostałe. 
4, DOM z zabudowaniami, oraz UGRODEM 
) fruktowym, treplauzem i insuekiami. iest 
s do sprzedania z wolsej ręki, przy u iry Wi- 
2 y dok pod Nr 1566. y D w 

Hahl MATERJALŁOW PISMIENNYCH, RYSUN- 
KOWYCH i KSIĄŻEK. SZKOLNYCH, w dómu Lilpo- 
pa Nr 600 Lit: A. ò B, przeniesiony został do Poia- 
cu niegdyś Ossolińskich Nr 139, przy „Płaca: Monis- 
ckie w Oflicynie. Fam można dostać Rejscejgów; Farb, 
(Tuszów, Pędzelków, Cerkli, Grafjpnów. tt. p. rzeczy. 
sprzedają się po cenach stałych i umiarkowanych. 

Do sprzedania para SZORÓW Avgielskich komple- 
tnych, z białym platerowabym brązem, w najlepszym 
stanie, moto używane. , Wiadomość u Rymarza Pro- 
chanow skiego w'domu Nr 526, w.podw ówzu na Pod wa- 
lu zam'szkałego. z 

Potrzebne są KONIE dobrej rasy, wierz- 
„chowe, uieżdżone, młode, zdrowe, ob- 
$ strzelane, maści Kńsztanowatej i zdługie- 
- mi ogonami. Wiadomość” w Obozie Po- 
wązkowskim u Dowódcy Pułku Sofijskiego morskiego. 
Z Kantoru Zleceń przy uli: Wierzbowej Nr 413. 

KSIĄŻECZKI z czystego białego papieru in 8vo, sta- 
rownie oprawne, rubryko wine, powiększej części dla 
Gospodyń do zapisywania codziennych wydatków przy- 
sposobione, są do nabycia po z4.2gr.15, większe po zł. 3 
gr. 15, w Kautorze Źleceń, 

Para KONI i KOCZ używany, lecz w dobrym stanie, 
jest do sprzedania przy ulicy Długiej Nr 543 li: B.; zapy- 


taé u wapa Stingreta, 


Dzis rano ciepła stopni 15. Wezoraj w południe 20. 
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro 3ci raz Cecylja. 


GJmy: raz Kto wie. , , 

Dzis w pierwszym od Wisły Ogródku,,na Pradze, 
SEKSTET Modlińskiego grać będzie; przytem 
dostać można różnych N»polów i Potraw 

Dziś wieczorem w Kawiarni w domu Szambela: No- 
wakowskiego przy ulicy Długiej Nr 586 Lit:B. Panny 
Szyfner na arfach gruć i spiewać będą. 

Dziś wieczorem „w Kawiarni przy ulicy Żabiej w do: 
mu Dorsntowicza pod Nr Y50, familja Z/ehnć grać i 


"śpiewać będzie od godziwy Gtej z paładnia.- 


Jutro v handlu Maiewskiego przy ulicy Beduarskiej, 
na Śniadanie » Jesiotr zvoż:, Sandacz, Szczupak. Karp, 


A Lin, Okuń, Karaś, Węgorz, Zupa ryb:. Chłodaik, Kur- , 
, częta, Raki, Kalafjory, Pieczeń barat, i inne Potrawy. 


. 
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